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Moda naszych tualot odbyła wiel­
ką ewolucję, dzięki najnowszym u- 
doskonalecnom w kroju, które za­
wdzięczamy lirtnio Vionnet, twór­
czyni ukosów, nadających materja- 
łom właściwości dotąd nieznane.

Suknia, we.lług systemu Vionnet 
skrojona, obejmuje,, jak rękawiczka, 
postać kobiecą, podkreśla je j Kontu­
ry, uwydatnia linje, a jednocześnie 
nic pogTubia, bo nie tworzy żadnych 
zmarszczek, ani fałdowań się mate- 
rjału.

A le  krój ten wywołał nieuniknio­
ną rewolucję w linjach hic lizny, kto 
ra dotąd szła swojemi lorami, kon­
serwatywna i przywiązana do trady- 
eyj, zmieniająca tylko przybrania, 
kolory, ale w gruncie rzeczy powta­
rzająca te same zasadnicze modele 
bieliźniane.

N ow a era
Dla sztuki bieliźniarskiej poweta- 

ła nowa era, po przewrocie w kroju, 
dokonanym przez ukos. Dawna pro­
sto krajana bielizna nie może dziś 
towarzyszyć nowym modelom tualet, 
tworzyłaby bowieui fałdy, zmarszcz­
ki, uwydatniające się pod suknią, 
szpeciłaby najpiękniejszą tuaietę, 
nictylkoby szpeciła i pozbawiała ele­
gancji, ale poproś tu czyniłaby ją  
śmieszną!

Bielizna współczesna musiała więc 
od sukien zapożyczyć ukosu i wzo­
rować się na tych samych linjach, 
żeby nic zdradzać swojej obecności 
pod suknią żadną wypukłością, lub 
-zmarszczką.

Ale precyzja w harmonizowaniu 
bielizny z kształtami ciała wymaga, 
żeby wszystko było robione specjal­
nie, na obstalunek i dopasowane do 
Ugory.

N ajn o w sze  m oaele
Moda obecna uwydatnia kształty 

i podkreśla biust; idąc w je j ślady 
Lielizna zwraca szczególną uwagę ną 
gór .« .część koszulek, ki nbinaeyj 
i spodói -, i  dzięki tok zwanym 
„pincc" (krytym zakładeezkom) mo­
deluje i zaznacza okrągłość biustu.

Td  .jpmeo" znajdujące t ir  po *bu 
srronacł komoinacji, t.vorz“ jakby 
gOraeciL, jak .tó zobaczymy n ą . za­
łączonych modelach. Fason ten mą 
podwoji ą zaletę: nic. poszerza b.i.usju 
i nadaje., ładny rysunek, .kóntńWni 
ciała, . . . .  . . . .  j .  ~

Sensacyjna now ość!
Sensacyjną nowością jest najnow 

*zy pomysł kombinacji lub spodu, 
składający się z „soutien-gorge” 
( biust h alt era) z koronki i kombina­
cji koszulkowo-majtoczkowej, lub ko- 
tzulkowo-spódniezkowej (combinai- 
son-jupon).

Koronka „Raeine”  w  kolorze 
„gregc” (sznurka) może towarzy­
szyć czarnej kombinacji, ładnie też 
wygląda czarna koronka „Chantil- 
ly “  do czarnego spodu. Kolor czar­
ny, którego powodzenie w dziedzinie 
sukien i okryć nigdy się nie zmniej­
sza, niezależnie od sezonów zaczyna 
panować w  modzie bieliźniarskiej.

Do wciąż modnej bielizny w. kolorze 
„saumon i białym lodać obecnie 
należy .ez&rną, mającą, łę zaletę, żo 
poszezupla i tworzy eleganckie des- 
sons do czarnej tualety.

W  jednym - z nastąpmy eh ariy ku- 
<or omówimy :prawę p&aków i 
gamo, których fason tuegł zmianie, 
wprowadzonej przez krój nnośny, o- 
becnie przyjrzyjmy się jiodanym tn 
modelom biel.zny, a przekonamy się 
naocznie,. jak wielki post?" sostał 
dokonany w tej dziedzinie.

N o w y szef 
a rm ii n iem ieckie !
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Szefem armji niemieckiej po 
ustąpieniu gen Hammersteina 
został zamianow any gen. baron 

Fritsch.

Model Nt. i.
.. ,J.es‘ kc“mbina,;.,ją_ spodniezkową, 
składającą się v  stanika, okrajane­
go nkośnię.i Pjr.ąyJfgajijccgo do figą- 
ry. Wcięcig''w  starić (»odkrośl»/ne 
jewt prze? .,pinrę"i znajdujące się po 
ębu .tremach Jfanika 7*5
koroąki Jąk z.jf.ąfięja.ilytęine” , JL bę­
dącej trt-kwmtnfl, imitację prawdzi­
wej koronki,^oząaĘia górną osęlć. 
stanika. J y * ,/  £ . .  ;

Spódniczka rozszerza snę u dołu 
zapomocą fałd, znajdujących się 
sprzodu. Módc1 tęn można zrobić z 
blado-różowogo albo „saumoti” , albo 
czarnego crep" dc Chinc. Nadaje się 
on szczegó’ nic dc sukien „princesSc", 
uwydatniających' figurę i nie prze­
ciętych paskiem!

Model Nr. 2.
inny- model kombin»cr (combinai-

Sóh-jupon) z crepc albo atłasu. S.ts: 
nik zrobiony jest z-.dwócb kawałków, 
szpiczasto 'ich zakończenie podłuza 
stan. Zwóćm y uwagę na wycięcie w 
dnż< zęby, praypominająco „soutien- 
gorgc‘j.: i ijńiujące doskonale biust.

Wąska koronka zdobi dekolt bar-, 
dzo.głęboki słyłn, dzięki czemu spód 
ten służy do..wyciętych sukien.
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Model Nr.,.3* i .

Bardzc strojny spód z crepe-satia 
saumon” ,' stanik- skrajany ukośnie, 

przybrwhy jest szeroką koronką, na 
której tle' rysują się tró jkąty  matc- 
rjahi, pódkrcślaiijec bihśl. W  pasku 
wstawione trójkątne ukosy poszrzń- 
plaTą f ig u rę 'iip o zw a la ją  na mocne 

ttarrrt. b nobrtśnięcic 'śtann. b
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Model Nr. 5.
Kombinacja majtuczkpwą, Której 

stanik doskonale; obejmuje piersi, 
jak prawdziwy „souticn-gorgch bar­
dzo umiejętnie rozmieszczone „pilice" 
nadają mu ksztak gorsccika.

.r;

Model Nr. 4.
Kombinacja, majtcczhowa, składa­

jąca się ze staniczka' szpiczasto za­
kończonego nad piersiami i spadają­
cych luźno u dohi majteczek, które 
połączone są patką, zapiętą na gu­
ziczki. Przyjrzyjm y się bardzo po­
mysłowemu : krojowi stanika, po- 
szcnplającerou stan i uwydatniają­
cemu binścik.

.Brzeg . zakończony jest ti”  tikie. n, 
wycinanym .w ząbki.

Model N r 6.

Jest to kombinacia majtcczkowa z 
czarnego yoiłc tnplc, gonią je j 
c z ę ś ć  jest nowością, o której wspo­
minałyśmy, a mianowicie koronko­
wym „soutien-goigc‘,‘5 s. któryru po- 
łączona jest całość, będąca jedno­
cześnie koszulką i majteczkami.

Frar.cine.

EntyWonedia kobieca
Elegantki roku 1933

Kiedy czytamy powieść historycz- 
ną, lubimy wyobrażać sobie strój 
bohaterów i bohaterek i,opis ich tu - 

alct zajmuje nas szczególniej. Cza­
sem zazdrościmy heroinie t a k ie g o  

lub innego fasonu i koloni sukni, al­
bo kapelusza myśląc, że bj loby, naiu 
bardzo do twarzy w je j stroju. Czę­
ściej dziękujemy Bogu, żeśmy nie 
żyły' w C] *x!C, w której kobiety szpe- 
ciły się ubiorem równic . niewygod­
nym, jak'śmiesznym. *■

Co j powiedzą za lat dwadzieścia 
pięć Czytelniczki A  B C, które od­
najdą dzisiejszy numer . tego pisma 
i przeczytają opis tualet, z których 
dumuc są największe paryskie clc 
gant.ki z i 933 roku?

Al, ej my nadzieję, że pomyśl i po­
chlebnie o nasze dzisiejszej modzie, 
że ocenią pomysłowość fasonu, ory­
ginalność przybrali, wytrawny smak 
w doborze kolorów. I  kto wie, czy 
która z.przyszłych, młodych naszych 
autorek, pisząc powieść obyczajową 
i umieszczając akcję w 1933'* roku, 
nic ubiorze swojej bohaterki, wzo­
rując saę na podanych tu autentycz­
nych tuaictach?...

A le nie wybiegajmy myślą, zbyt 
daleko! Jak się do obecnej mody 
odniosą kobiety za dwadzieścia pięć 
czy trzydzieści lat — trudno zgad­
nąć! Wystarczy' nam to, że w da­
nej chwili tualety' nasze podobają, 
się zarówno kobietom, jak mężczyz­
nom i że Czytelniczki nasze intere­
sują się niezawodnie tem, jak ubra­
ne są przez największe firm y pirs - 
skie par.ic z francuskiego i kosmo­
politycznego high-hic‘u.

„Bais de B nu log nea
Jedna z arystokratek francuskich 

ha 1 spacerze' w Lasku- Bulońskim 
miała płaszcz z brotlzowego „velours 
d c 1- lainc‘7  przybrany- skunksami, 
k tó re  niby obrożą otaczały.' szyje i 
spadały na piecyk o - . t; *.-.

Do tego okrycia brouzowy toczek 
zamszowy, mocno nasunięty' na pra­
we oko, ozdobiony był bterezęccm 
sprzodu piórkiem.,

Znana zc swego szyku ArmryKan- 
ka, Jżona wielkiego przemysłowca z 
Ncw-Yorkn, miała kostjum beigc od 
Patou, -araias., kołnierza ujmowała 
szyję jedwabna- wstążka popięlató, 
w prążki,- związana’" Sj>rz(xlu, i two­
rząca’'olbrzymią k„kn-dą.

Podobny kostjum ' spacerowy, z 
krótkim żakietem, zapiętym na rząd 
gazików, w jasno-beige odcieniu, o- 
zdobiony był kołnierzem z rysia. Na 
toczku futerko to zastęjmwńło w s t ą ż ­

kę kamizeleezka z rysia ukazywała 
się przy. rozpięciu żakietu. Strój 
ten miała słynna sportsmenka an­
gielska, której towarzyszył zwykłe 
duży. rasowy pies.

Na p o p o fu d n io w e j 
herbatce

Na herbacie w hotelu Ritza jedna 
zc znakomitszych artystek sceny pa­
ryskiej, ubierana przez Lanvin, wy­
różniała sie czarną tualotą z matc- 
rjału „kasha” , zapiętą, na klipsy, 
wysadzane drogmmi kamieniami.

• Do tej tualety kapelusz był z czar­
nego pucowanego aksamitu.

T u a le ty  w iec zo ro w e
Na wieczomem zebraniu, wydanem 

przez króla auiomobilizmu francu­
skiego, zwracała uwagę tualeta z 
czarnego ,,l'lamrsol“ , bardzo małe 
wycięta sprzodu; udrapowanic sta­
nika zarzucone w formie szarfy sty­
lu, częściowo zakrywało obnażone 
plecy.

Nietylko ramiona były odsłonięte, 
ale i rąbek ciała pod pachą. Stau 
i biodra obcisłe, u dołu zaś, na po­
ziomie kolan, wstawione z ponsowe- 
go „Cardinal11 aksamitu trzy treny, 
zwane „panneau-trainc“ . Tualetę tę 
miała jedna z cudzoziemskich 'gwiazd 
kinowych.

Bardzo uroczo wyglądała suknia, 
którą, miała na sobie pewna arysto- 
krntka francuska; tualeta ta z nie­
bieskiego aksamitu, o długich ręka­
wach, mało wyińąta sprzodu, .zasła­
niała plecy. Stan ;k przedłużony był 
,.basque“ , śpadająoą na biodra i luź­
n ą  styłu. Spódnica, gładka sprzodu, 
roztaczała się z grupowanemi styłu 
fałdami, zaczynająccmi się poniżej 
Biedzenia i  tworzącemi niewielki 
tren.

Z tą. suknią, rywalizowała inna tu- 
aleta z blado-niebicskicgo atłasu. 
Obnażone ramiona i plecy, małe wy­
cięcie sprzodu stanika hołdowało o- 
bconej modzie, ale niezwykłą, nowo­
ścią bj ł stanik, który styłu, po obu 
stronach pleców tworzył dwa ster­
czące trójkąty.

Szeroka u dołu spódnica jiokryia 
była jakby tuniką, króciutką styłu 
i kończącą się szpiczasto i  u dołu 
sukni, sprzodu.

Ta tunika styłu przypominała dwie 
sterczące falbany i  odpowiadała 
trójkątom stanika. Gzy nie jest to 
pierwszy krok powrotu do „tur- 
niur” ?...

Elegancką nowmśeią. na iem ze­
braniu p y ły  tiulowe kapki, przykry­
wające dekolt ; —apoczątkował je, jak  
wiemy, model firm y Chanel, który 
podałyśmy w jednym z naszych ilu­
strowanych artjkulów.' rom ysl po­
dobał .się i zaczęły się. już ukazywać 
jego  naśladoicnictwh.

Zbliżoną ao mcgp prd.pbą jcst.krL- 
owarie przez WortłnL bpa ż  .tllłlu, i 
strusich piór; jest .'ono .szcroK”  i 
króikic, pokrywa bowiem tylko gór­
ną ęzość ramion.

Zarękawek również, z białych,-stru­
sich piór i tiule efektownie, i. ory­
ginalnie wygląda przy chamiej, wy- 
icietej tualecie. Suknia ta zyskała o- 
giilny zachwyt; miała ją na sobie 
jedna z arystokratek hiszpańskich.

O statnie now ości
W  dziedzinie „fanfrolucbc”  pary* 

.skit-ii mamy nowość: puszek do pu­
dru z prawdziwego i cennego futer­
ka, nadający się na miły i niekosz- 
towny podarek świąteczny.

Równic praktycznym podarkiem 
są najnowsze rękawiczki „trois- 
qu»rts‘ ‘ zamszowe, z mankietem z 
białego atłasu, przybranym srebrną 
ozdobą w formie klamerki.

Zapięcia do sukien w ksztahin kó­
łek z „crist.al dc roćhc“ , wysadzane 
brylancikami, są ostatniem słowem 
elegancji!

v Francine

N ie  wie co to brak pieniędzy ta kobieta, która umie zrobić sobie samej i otoczeniu wszystko 

z dziedziny robót ręcznych. Jedynym i koniecznym  doradcą dla n iej, to dwutygodnik
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